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Dziwne „metody wychowawcze”
Bicie czieci w szkol e

i  z m u s z a n i e  i c h  c o  p r a c y  f i z y c z n e j

kopać k a rtc fl’ , m usiały za karę 
w  ciągu 2 godzin palcami w yry­
w ać traw ę z boiska szkolnego 
po.m mo, źe n.iekt0re z nich są 
wątłe i słabe, a to było poaczas 
zimna w  połowie października*'.

Caconiowie w prow adzili do 
szkoły szpiegostwo i forytu ją  
specjalnie te dzieci, kcóre wyko- 
nywuj t posługi w ich prywatnym  
mieszkaniu. W  zakończen;u me­
moriału rodzice stw ierdzają, że:

„Postępowanie Gacom ów i pół-

W  pow. ostrowskim , w  B rań ­
szczyku nad Bugiem  w  7-klaso- 
w ej szkole powszechnej zostały 
z dn.em 24 października bezpraw - 
nie zawieszone lekcje re lig ii 
przez kierownika szkoły Józefa  
Gacouia. Gacoń na każdym kroku 
w alczy z w ładzam i duchownymi; 
w brew  życzeniom rodziców nie 
pozwala dzieciom należeć do K ru ­
cjaty Eucharystycznej; należące 
do niej dzieci w yda la  ze szkoiy.

W  związku z tym grupa 3tu ro 
dziców i prefekt w ysłali kilka ty­
godni temu m emoriaf do Pana  
MinisŁrh W . R. i O P Rodzice
w yraża ją  w  swym  memoriale g t ę - j #  ^  ^ n C Z U b W tL  
Df>Ką troskę o los swych dz.eci ■
obserwmjąc wyczyny p^ychowaw- 
ców : kierownika szkoły Gaconia  
i żony jego Heleny Gacoń.

Podajem y fragm enty tego me­
m oriału :

„K ierow n ik  azkoły podczas po­
żaru wynikłego w  Brańszczyku pu 
blicznie znieważył Straż Pożarną, 
u iyw a jąc  różnych ordynarnych  
wyrazów, za co znów ło- 
Btał pociągnięty do odpowiedzial­
ności sądowej i oczekuje rozpra­
wy. O tym również wszystkie 
dzieci wiedzą*’.

„Gaconiowie toleru ją bicie dzie 
ci w  szkole przez podległy perso­
nel, aż doszło do tego. że rodzice

toraroezna ich działalność w  
BrańszczyKu wytworzy u wszyst­
kich ludzi opinię, że szkoła w 
Biańszczyku nie wychowuje dzie­
ci na dobrych ludzi, ale je  de- 
prawuje**.

Społeczeństwo Brańszczyka i 
wsi okolicznych oczekuje z nie­
cierpliwością na decyzję M in i­
stra W  R. , O. P.

Stosunki panujące na terenie 
Inspektoratu w  Ostrołęce winny  
za;nteresować władze centralne.

Spłaty 14-ietnie -  skreślenie k * r
K o n r a i j p  R io ia is z a ń  relniczych

w e u e c  u b e z p i e c z a l i  s p o ł e c z n e ]

M inister opieki społecznej wy­
dał zarządzenie o ulgach dla ro l­
ników z tytułu ich prywatno-pra  
w nych zobowiązań wobec insty­
tucji ubezpieczeń społecznych.

Instytucje ubezpieczeń społecz­
nych rozłożą rolnikom spłatę d łu ­
gów  zaciągniętych przed 1 lipca 
1932 r. na okres nie krótszy niż 
lat 14 przy czym do dnia 1 gru  
dnia 1938 r, zaw iesza się całko­
wicie spłatę dłużnego kapitału.

Poza tym zarządzenie przewi­

duje obniżenie onror.entowania za 
czas od 1 lipca 1932 r. po dzień 
30 czerwca Ś94G r  do wysokości 
4 i pół procent rocznie oraz skre­
ślenie wszelkich odsetek karnych  
kar umownych i odsetek od odse 
tek.

U lg i w  zakresie oprocentowa­
nia Dędą stosowane również do 
dłużników, którzy ju ż  zapłacili 
wyższe odsetki bądź odsetki kar­
ne od kary umownej. U lg i odno­
szą się także do w spó łzob jw iąza - 
nych.

„Zbójnicy**) powstały zaledwie  
parę lat temu, podczas dłuższego 
poóytu Szym anowskiego w  Zako­
panem. Dzisiaj dzieło to już zdo­
było sobie przabujem  rozgłos eu­
ropejski, u nas w  kraju  zaś po­
ryw a nawet szerokie masy pu­
bliczności niezbyt muzykalnej, jak  
to miało m iejsce w  Krakow ie na 

pob'tego mocno chłopca a potem W aw elu . Sekret żywiołowego po-
. . . 7oei o TT o vn oairwur** \af/v

Triumf „itarnasi** Szymanowskiej
n a  I I  k o n ce rc ie  o rk  e s t r y  P o ls k ie g o  R a d ia  w  sa li  b o m u  K a t o l ic k ie g o
„Harnasie** (p ierw otny tytuł te-1 Epopea góralskiej muzyki zo-1 stopniu zasługą znakomitego w y ­

go dzieła brzm iał: „Janosik** lub | stała zrealizowana przez Szyma konania, stojącego na najw yż-

[ F-HTi>jini¥ m m  /  _  kukifctwu [ m n r ó o  h. p

K A R T A  W S T Ę P U
NA VIII KIERMASZ KUPIECKI

u p o w a ż n i a  d o  z w i e d z p n i a  V I I I  K I E R M A S Z U  K U P I E C K I E G O  
w  R e s u i s i e  O b y w a t e  s k i e j  ( K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e  64)

yi; dniticłi 11 - 23 listojindg 1536 r. w godz. 9 - 27

i wydalonego ze szkoły uzyskaw­
szy świadectwo lekarskie, skiero­
wali spraw ę do p. prokuratora i 
takowa jest w  toku“ .

„Gaconiowa zmuszała sześć 
najstarszych dziewczynek szkol­
nych do kopania swoich kartofli 
i dopiero interwencja rodziców a 
szczególniej p. komendanta poli­
cji m iejscowej zapobiegła temu 
Dziewczynki, które nie chciały i

M T A
q ^ n x r u ^ Q  i  n ę t

wodzenia „Harnasiów** leży we  
względnej dostępności tej muzy­
ki d la tłumu, ^zięki umiejętnemu 
wyzyskaniu przez Szymanowskie­
go wszystkich najpiękniejszych i 
najpopularniejszych pieśni gó ra l­
skich. Szym anowski dał się nie­
jako przeniknąć poezji góra lsk iej 
muzyki, potra fił ją  całkowicie  
wchłonąć i zasym ilować. Folklor 
góralski stopił się razem z indy­
w idualnością kompozytora w  jed ­
ną nierozłączną całcźć, w rezul­
tacie czego powstało dzieło, będą­
ce w  rów nej mierze syntezą gó ­
ralszczyzny ;ak  i twórczości Szy­
manowskiego. „Harnasie** pozo­
staną zawsze genialnym  wzorem  
artystycznej stylizaeji folkloru  
tatrzańskiego i wczucia się w
rdzenne cechy c1 -rakteru  górali.
Szym anowski dokonał tego, co 
próżno usiłow ał uczynić jeszcze 
Moniuszko (w  „Halce**) i na co 

.. . _ . _ _ _ nie um iał sie zdobyć K arłow icz:
f/f5  w ystaw i* żywy pomnik gó ra l­

szczyźnie.

titeariukfi

nowskiego w  sposób niebywale  
mistrzowski i przystrojona w  sza­
tę orkiestrową tak barwną, jak  
jaskraw y  strój legendarnych har­
nasiów. Szymanowski dozuje do­
świadczoną ręką napięcie dyna­
miczne, to też w  chwili, gdy na­
stępuje efekt kulminacyjny —  o- 
krzyk całego chóru —  w yw iera  on 
wrażenie równie wspaniałe, jak  
wstrząsające. W yd a je  się w ów ­
czas, że to p raw dziw i harnasie, 
ożywieni magiczną potęgą czarów  
Szymanowskiego, w darli się na  
salę koncertową i zaw ładnęli słu­
chaczami. Cudowny śpiew odda­
lającego się samotnego górala, 
którym kończy się arcydzieło Szy­
manowskiego, pozostawia całą sa- 
ię zam arłą, jakby zahypnotyzowa- 
ną przeżytymi wrażeniam i. Dopie­
ro po dobrej chw ili zaczyna się 
budzić w  publiczności świadomość 
rzeczywistości.

ży w 's ło w y  sukces „Harnasiów ’"  
Szym anowskiego jest w  w ' łkiro

szym poziomie doskonałości arty­
stycznej. Kongenialnym  odtwór­
com tego historycznego już nie­
mal dzieła należy się wyjątkowa, 
specjalna pochwała i słow a szcze­
gólnego uznania. Zarówno obec­
ne I wykonanie „H a rn as iów " w  
całości w  W arszaw ie , jak  i p o ­
przednie na W aw e lu  zostało za­
pisane w  pamięci wszystkicn mu­
zyków jako jeunc z najw zn ioślej­
szych przeżyć artystycznych o- 
statm eb czasów.

W obec wielkości i blasku  
świetności 
dły inne utwory, umieszczone w  
program ie tego koncertu, jak  W a ­
riacje  „R ig Ben** E . Tocha, kon­
cert fortepianow y Franciszka  
Lessla, komoozytora polskiego z 
przełomu 18-go i 19-go wieku o- 
raz Suita orkiestrowa z opery

Sprawa, sędziego Jun&wica
S p r o s t o w a n i e  u r z ę d o w e

„Mieszczanin
Straussa.

Koncert w Filharmonii
na Dom Katolicki w lwowskiej ckiein cy

Prezes Sądu Okręgowego w 
Warczawie nadsyła nar" następują­
ce sprostowanie;

„W  związku z w iadom ością p. 
t. „W  dobie zmian w  sądownic­
twie. W arto  przypomnić sprawę
sędziego Jungw ica" (A .  B, C------
Now iny  Codzienne N r . 299 z dn. 
13 X  1936 r . ) prostuję, iż nie­
p raw dą jest jakoby skarga  
wszystkich adwokatów otwockich, 

. ,  , , i wniesiona do Prezesa Sądu O-
?.* | kręgowego w W arszaw ie, na sę­

dziego Jungw ica leżała w  ciągu  
kilkunastu miesięcy pod suknem, 
natomiast praw dą jest, że w dn. 
16 IV . 1935 r  w p łynęła do P re ­
zesa Sądu Okręgowego w  W a r ­
szawie Skarga na sędziego Jung­
wica, podpisana przez adwoka­
tów z Otwocka, której zarzuty  
były przedmiotem niezwłocznego  
dochodzenia. Przeprowadzone do­
chodzenie w tej spraw ie nie dało 
jednakże jakichkolwiek podstaw  
do wydania dalszych zarządzeń.

Szlacncicem "  ̂ R.

M icha! Kondracki.

W.-Brezydent „czerwonego”  Piotrkowa
n i e  t r a c i  t u p e t u

N a - posiedzeniu rady m iejskiej 
dnia 18 b. m skazany na rok 
więzienia wiceprezydent i i .  P o -  
tekowa W ł. Uziębło, nie tylko był 
obecny na sali oorad, ale począi 
kowo m iał zam iar przewodni 
czyć obradom. W idocznie jednak  
zor.ento-wał się co do zdecydowa­
nego nastroju m e „czerwonych" 
członków rady, ponieważ po od ­

czytaniu sprawozdania komisji 
budżetowej, przewodnictwo obją ł 
drugi wiceprezydent, B . Jabłoń  
ski.

Jak wiadomo, Uziębło skazany 
został dnia 12 b. m. na rok w ię­
zienia za zorganizowanie zajść  
dnia 27-go m aja b. r. podczas 
obchodu Stronnictwa N arodow e­
go w  Piotrkowie.

Narodowcy rozpędzili zebranie
h i t l e r o w c ó w  w  I n o w r o c ł a w i u

Donoszą z Inow rocław ia, że w  
miejscowym  hotelu „Basta** odbyć 
się miało zebranie „Jungdeutsche- 
partei", ua które przy było około 
250 osób. Przed  roapoezęcitm ob - 

< rad na -salę wkroczyła grupa mło­
dzieży narodowej w  ilości około 30 
osób, która po odśpiewaniu hym­
nu narodowego i pieśni bojowej u- 
sunęta wszystkich hitlerowców z

sali.
Jednocześnie przy nieustannych  

okrzykach: „N ie  damy G dańska!“ 
—  Niech żyje polski Gdańsk! —  
zerwano hitlerowski transparent 
oraz odznaki „Jungdsut-schepar- 
tei“ . T ransparent ten i oznaki 
młodzież spaliła  przed hotelem, 
wznosząc okrzyki na cześć’ armii 
narodowej.

li

n.edzielę 22 listopada t, godz. 3 
pp. odbędzie się w filharmonii War • 
szawskiej koncert, z. którego dochód 
przeznaczony jest na budowę Domy 
Katolickiego przy kościele św. Augu­
styna (ul. Nowolipie 48). Dom ten 
ma stać się ośrodkiem pracy oświato­
wej i społecznej dla ludności chrześ­
cijańskiej tej części miasta. Budowę 
prowadzi proboszcz miejscowej para­
fii, ks. kan. F. Garnearek wespół z 
powołanym specjalnie do życia Korni 
retem Budowy Mury zostały już wy­
soko wydźwigr:ięte do góry, trzeba 
je nakryć dachem przed zbliżającą się 
zimą, a pieniędzy na to brak,

Mieszkańcy tej dzielnicy to prze­
ważnie ludzi ubodzy, więc Komitet 
odwołuje się do całej katolickiej W'ar 
szawy z prośbą o pomoc. ’

Z  uwagi na to, że ludność tej dziel 
nicy, posiadającej największe skupie- dwonia lat'

n t  żydów, jest narażona znacznie 
bardziej niż luaność innych dzielnic 
m asta na propaganaę komunistycz­
ną, należy jak najenergiczniej po­
przeć wysifki ks. Garncarka.

„ N u  s w o j s k ą  n u t ą

Lekka audycja w lauc

u

N iep raw dą  jest również, że jeden  
z adwokatów oświadczył w ła- 
dzom sądowym, że był autorem  
notatki w  W arszaw skim  Dzien­
niku Narodow ym  z lipca r. ub. w 
spraw .e sędziego jun gw ica , na­
tomiast p raw dą jest, że jeden z 
adwokatów otwockich w  m aju r. 
ub. wniósł do Prezesa Sądu O 
kręgowego w  W arszaw ie  skargę  
na sędziego Jungw ica o treści od­
pow iadającej notatce, zamieszczo­
nej w W arszaw skim  Dzienniku  
Narodowym  z dn. 17. V II. 1935 r. 
Wym ieniony adwokat w  wyniku  
dochodzenia pismem z dnia 4. 
VI. 1936 r  N r . Prez. 876 pf,/35 
powiadomiony został o wynikach  
dochodzenia, zresztą negatyw ­
nych w  odniesieniu ao jego skar*

Prezes Sądu Okręgowego w 
W arszaw ie  ( — ) T  Kamieński.

W arszaw a, dnia 27 październi­
ka 1936 r.*‘
Prezes Sądu (— )  T. Kamieński

ABC sportowe
P u c h a r  Ł u r c p y  o d w o ł a n y

Crucuvia zaproszona do Pragi
M iędzynarodowy turniej hoKe- 

jow y  o puchar Europy z udziałem  
Craeovii został definitywnie od­
wołany. Powodem  odwołania tur­
nieju jest stanowisko Austriackie­
go związku hokejowego, który od­
m ówił zgody na udział w iedeń­
skich drużyn w  turnieju z powo­
du kolizji te m .n ó w  mistrzostw  
okręgowych Austrii z terminami

W  soboię dnia 21. 11. o godz. 19.30 
nadaje Rozgłośnia Lwowska na wszy­
stkie stacje Poiskiego Radia lekką 
audycję muzyczną, pośw ęconą pol­
skiej muzyce ludowej i melodiom lu­
dowym w artystycznym opracowaniu.
W audycji weźmie udział laureatka j rozgrywek pucharowych, 
międzynarodowego konkursu w.edeń- 
skitgo, Waleria Jędrzejewska, orkie­
stra mandol nistów „Hejnał” i zesoól 
revellersów „Wesolr Piątka”, który 
śpiewać bęozie rii, in. peśn: St. N e - 
wtadonisk ego. Pieśń. te wykonywane 
po raz p.erwszy w układzie na zespól
reneilersćw przez „Wtsolę Piątkę" ] hy Snella zakupiony został ostat-

W  zamian za ten turniej Pras-* 
kie sfery  hoKejowe proponują  
Craeovii przyjazd do P rag i na 
dwa mecze w dniaeh 2 i 3 grud ­
nia r. d . P ierw szego dnia Cr&co- 
via walczyłaby z drużyną L . T. C. 
Praha, a drugiego dnia ze Spartą. 
Craeovi.. nie dała jeszcze odpo­
wiedzi na propozycję czesiuego 
związku hoKejowego.

spotkały się z dużym uznar iem przed

P o w s t a ł a  w  P o z n a n i u

Pierwsza Kasa Bezprocentowa
W ładze  wojewódzkie zareje- mi mogą być tylko rzemieślnicy,

42 tysiące „zl kwidowanyclr księży
O d e z w a  n . e m i e c k i e g o  k o n r t e t u  „ P r o  D e o '

A l b o  b o g u ,  ć I d o  s z a t a n o w i
Niem iecki komitet „P ro  D eo“ 

(Z Z a  B o ga ) ogłosił ostatnio na­
stępującą skargę:

„.Bezbożny bolszewizm podjął 
nowy arak. N a  rozkaz Moskwy  
m orduje się w  H iszpanii okrut­
nie niezliczonych chiześci,an z 
powodu ich wiary Dzień po dniu 
wznowią się ku nieou płomieniu 
pożarów zburzonych kościołów i 
klasztorów N ie  starcza bolsze- 
wizm owi tej szóstej części św ia ­
ta, którą od 19 lat terroryzuje. 
Teraz znów atakuje. W  nowym  
kraju B oga chcą zdetronizować, 
ludzi w trącić w  nędze i cierpie­
n ia ! I gdy m orduje w  Hiszpanii, 
zaostrza jednocześn.e terror prze 
ciw ostatniej resztce chrześcijań  
stwa w  Sowietach. Przeszło 42 
tysiące duchownych zostało, w e­
dług w łasnych re lac ji Sowietów, 
„zlikw idowanych", tysiące św ią ­

tyń zwalonych, spustoszonych 1 
zbeszczeszczonych...

W  tej godzinie jest obowiąz­
kiem całego chrześcijaństwa, wy­
tężyć w  oporze wszystkie siły, 
aby bolszewickiem u bezbożnic­

twu przeciwstaw ić tamę niezach­
wianą. Idzie c walkę światłuści z 
ciemnością, walkę życia z siłam i 
zniszczenia, T rzeba kontroli nad 
samym sobą. Trzeba w łasne sze. 
regi oczyścić z tych, którzy o- 
tw arc ;e lub w  ukryciu paktują z 
wrogiem, którzy w głębokim za­
ślepieniu usiłu ją  odnaleźć para­
lelę między w ia rą  chrześcijańską  
i komunizmem. N ie można służyć 
Bogu i szatanowi! W zywam y do 
jasnej decyzji, do zdecydowane­
go oporu. Atak sił ciemności mu­
si rozbić się o niezachwianą wo- j domu jednego z 
lę całego chrześcijaństwa 1“ komunistycznej.

strowały w  Poznaniu stowarzy­
szenie p. n. „K asa Bezprocento­
wego Kredytu dla Rzemiosła 
Chrześcijańskiego". N a  czele z a ­
rządu kasy stoją p. Ignacy Kno. 
piński, starszy cechu rzezu cko- 
w ędliniarskiego oraz znani z 
działalności społecznej i narodo­
wej pp. radca K saw ery Gade- 
busch, raaca A . Traw iriski j Hen­
ryk Kruk, prezes poznańskiego 
Koła Związku Polsk ego i czło. 
nek zarządu najpoważniejsze or 
ganizacji kupieckiej Zzzcszen.a
Kupców Chrześcijan.

mieślników do zażydzonych miast 
Statut kasy przew iduje p od z ia ł!) miaSteczek Polski środkowej i 

członków na zwyczajnych, który-1 Kresów. (h- *•)

P o p y t  n a  p i ł k a r z y  p o l s k i c h

Ol̂ m̂ kąue Lillois „ZAttupuje" £-gj Po.aka
Znany polski gracz em igracyj- ciwko naszym drużynom iigowyn

które baw iiy we F rancji.

K r o / i i k a  s p o r t o w a
ZAC.Z.C.JLK l N t  \V * R O a M c N if
W związku z wprowauzonyiir pre- 

m.owan.em zawoumkow len.Koaticty- 
cznycn, /.arząu r. L. L. A. przyznał,

Tpst" tn iń?" ci z knlpl "pniak" - na ’£asadz,fc wymkow uo.eglego sezo- Jest tc juz trzeci z kolei f  ak, nu> pIdWJ nos^tn;a uwu-.ii kolek

nio przez jedną z najlepszych  
francuskich drużyn zawodowych, 
01ympique L illo is, który w raz  
z klubem R acing (S tra sb u rg ) po­
siada w r. b. największe szanse 
na zdobycie m istrzos’w a Francji.

oraz w spierający. Zarząd kasy 
zamierza rozw inąć szeroką propa  
ganaę wśród rzemieślników i spo 

łeczeństwa za zgromadzeniem po 
trzebnych funduszy.

Sytuacja rzemiosła w  W ielko- 
polsce jest ciężka z uw agi na ( 
przepełnienie w  poszczególnych stępował
zawodach oraz konkurencję 2e
struny nielegalnego przeważnie  
żydowsk;ego rzemiosła. Pomoc fi 
nansowa nawet w skromnych 
ramach może wi de ulżyć doli rze 
miosła i przyczynić się do ułat. G 0 ^  Dyst. 1100 m. Nagr. 2500 

i ;„^i -a • zł, 1) Genewa, z. Knszmeruk, 2) Dumwierna akcji przesiedleńczej r z e - , ka (',6 )_ w  ■ w , m> 12*s_ dJW),

który grać będzie w OIympique 
Lillois, gdyż klub ten zakupił 
nadto polskich graczy W oźniaka  
i W alczaka.

Podkreślić należy, że wym ie­
nieni trzej piłkarze g rah  uprzed­
nio w klubach polskich i w  re­
prezentacji em igracji naszej wy- 

niejednokrotnie prze-

 OOO

następu-olimpijskich na koszulkach 
jącym zawodnikom:

Walasiewiczownie, Nowackiej, W aj- 
sówme, Cejzikowej, Kwaśniewskiej, 
kasiome, suwakowi, Bin akowskiemu, 
iviicharskiemi, Uąsowskiemu, Noji, 
Gancarzu wi, Bicicgowemu, Hawczy- 
kowi, Hoffmanowi, Sznajdrowi, Kiern- 
czakuwi, Murońezykowi, Luckhauzo- 
wi, Hebaszowi, Gierutcie, Siedleckie­
mu, Lokajskiemu i Jurczykowi

V--yrihki @onitw
z  d n i a  f 9  t r & t o p a d a

„ P r e c z  z  u z u r p a t o r a m i ! ”

Fajną drukarnię antykomunistyrzną
wykryto pod M oskwa

W  Czcrkisowie, m aleńkiej 
stacji poa M oskwą, wykryto ta j­
ną drukarnię, która przez kilka 
miesięcy wydrukowała w iele pro­
klamacji i ulotek o charakterze  
antykomunistycznym Drukaren- 

ka znajdowała się na strychu  
czionków partii 
Odezwy dema­

skowały w ładze sowieckie i ich 
porażki na terenie międzynarodo­
wym i wewnętrznym . N aw o ły ­
wania do walk. o wolną Rosję, 
„Precz z uzurpatoram 1 !**. „N as  
oszuku ją !" —  oto zasadnicze te­
maty agitacyjnych broszurek, wy  
krytych w  tej drukarence.

(16). Wygr 
nie. Tot. 6 źł

GON. 2. Dyst. 1300 m. Nagr. 1000 
zl. 1) Bessemera, j. Gulyas, 2, Aurora 
III (52,5), 3j Inc ience (72,5) i Karta­
gina (13,5), 5) Thal a (174,5), 6) Or 
miank? (33). Wyc. Hebe U. Wygi, w 
1 m. 2e s. .atwo o 4 dł. Tot, l i ,50, 
frane. 8 i 16,50 zl.

GON. 3. Dyst. 1600 m. Nagr. 800 
zl. 1) Foryś j. Wachowiak, 2) Munel 
O), 3) La ame 34). 4, Labor (26). 
Wygr. w 1 m 51,5 s. tatwo o 10 dł. 
To., 37. franc. 9 i 6 zl.

GON. 4 Dyst. UUO ir Nagr. 1200 
zt. ł j  A.ila, ż. Stasiak, 2) Ikaria (33), 
3) Tabarin (24,5), 4) P1 mpernike! 
(58,5), 5) Korazon (27,5). Wyc.: Ma­
rne, Liktor, Ivresse. W ygr w 1 m 
11,5 s tatwo o 1 dl. Tot. 9,50, tranc. 
7 i 9 zr.

GON. 5. Dyst. 2100 m. Nagr. 1200

della (35)ź 5j Orion (25), 6) Valdivia 
( I li?;, 7) Papryi<a (302,50). Wyc.: 
Lumen, Incydent i Głusza. Wygr. w 2 
m. 25 s. \.r walce o 1 dl. 'lot. 29, 
frunc. 7,56, 7 50 i 6.50 zł.

GON. 6. Dyst. 1100 m. Nagi. 1000 
zł 1) Sirdaropol, j Lewandowski, 2) 
Juci ce (25), 3) Ignis (37), 4) bagnr 
retta <28,5). 5) Navar:a 11 (183.5), 6) 
A rkaam (174;, 7) Trzas.i 22^). 
Wyc. Hessia i Panama. Wygr. w 1 
rr 14 s. atwo o 7 dł. Tot. 13,50, 
franc. 6, 8,50 i 8 zl.

GON 7. Dyst 1600 m. Nagr. 1800 
Zi 1) ^atona, ż. Stasiak, 21 Galahad 
(26.50), 3) Gilza (24,5., 41 Marcie- 
tanka (28 5), 5) Laos .140.5), u) Lu 
min (131). Wyc. Głusza i Voleur. 
Wygr. w 1 n 50,5 s. łatwo o 4 dl 
Tot. 9 50, f-arc. 7,50 i 11,50 zl.

GON. 8. Dys. 1600 tr. Nagr. 800 
zt. 1) Hebe II. j. Kloszewski, 2) Hu­
lanka li (33), 3) A hi (19). 4) Aniel­
ka (34,5), 5) Helenka (36) Wyc. Bes-

zf. 1) Magnes, ż. Stasiak, 2) hat.san semera. W ygr w I m. 53 s. tatwo o 
Bej' (39), 3) Ibkus (1,5), 4) Piran ^5 di. Tot. U , franc. 7,50 i 12 zL
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